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Jutro, SS. Albina B. i Antonnb

Jutro Odpust w Kościele XX. Bernardynów na cześć 
Patrona Kowali.

Drugi już tydzień upływa od posypania nam głów 
popiołem, od rozpoczęcia Nabożeństw Passyjnych i od 
nastania Wielkiego Postu. Od owej też chwili Świą
tynie P a ń s k i e  ciągle przepełnione bywają, a lud po
bożny w modlitwie i pokucie szuka zmazania swych 
grzechów. Obchodzony obecnie Post Wielki, ustano
wiony został przez Kościoł, dla przygotowania nas do 
uroczystości Z m a r t w y c h w s t a n ia  PAŃSKIEGO. Bar
dzo bowiem stosowną jest rzeczą, ażeby Chrześcjanie 
przez post i modły, przysposabiali się do rozpamięty
wania tajemnicy męki i śmierci CHRYSTUSA PANA. 
W iększa część Uroczystości, miewa zwykle Wigilją, ale 
dla Świąt BOŻEGO N a r o d z e n ia  i Z m a r t w y c h w s t a n ia  
PAŃSKIEGO, dzień jeden dostatecznym nie jest. Już 
widzieliśmy, że czas Adwentu, w zamiarach Kościoła, 
je s t jakby przedłużoną przez cztery tygodnie wigilją, 
dla przygotowania nas do Uroczystości N a r o d z e n ia  
ZBAWCY; ale dzień Z m a r t w y c h w s t a n ia  wymagał 
jeszcze znaczniejszego czasu, a to z tego powodu, iż 
je s t on nietylko dniem uroczystym, który obchodzić 
winniśmy z należytą pobożnością, ale także jest epoką 
wewnętrznego odnowienia i duchowego zmartwych
wstania. To nam tłomaczy i ustanowienie Wielkiego 
Postu i potrzebę obchodzenia go z wielką ścisłością.

Dowódca 3go bataljonu Saperów, będąc zawiado
miony, że buntownicy znajdują się w Żelechowie, skie
rował się w dniu 8 (20) b. m. z 2ma kompanjami i 
50ciu kozakami ku Górznu, Żelechowu i Woli Okrzej- 
skiej. Doścignął buntowników w lesie Gutowskim i 
rozbił ich zupełnie zabiwszy im 150 ludzi i zabrawszy 
rzeczy z papierami, należącemi do dowódcy bandy.

Ze strony wojska jest 1 raniony, a kilku lekko od 
kos skaleczonych. (Dz: Pow:)

Trzy kolumny wojska pod dowództwem Pułkowni
ka Czengeri, Podpułkownika Dobrowolskiego i Majora 
Golubiew, attakowały w dniu 12 (24) b. m? Langiewi
cza,, w Małogoszczu, gdzie wiele band się połączyło.

Buntownicy zostali rozbici i ścigani byli do godziny 
6ej wieczorem; liczba zabitych jest bardzo znaczna. 
Buntownikom zabrano 2 armaty i bez przerwy są 
ścigani.

Ze strony wojska jest 4ck rannych. (Dz: Pow:)

Pojutrze, jako w 9tą smutną rocznicę zgonu ś.p. 
Teofili titry char ze ws/ciej] odprawiać się będzie za spo
kój jej duszy żałobna Wotywa w Kościele XX. Refor
matów., o godz: 8 i pół z rana; na które to Nabożeństwo, 
stroskani Rodzice, Krewnych i Przyjaciół zapraszają.

W Poniedziałek, to jest dnia 2go Marca r. b., jako 
w drugą bolesną rocznicę ukochanej Córki, Heleny 
Sommer, Rodzice zapraszają Krewnych i Przyjaciół, na 
Nabożeństwo, odbyć się mające za spokój Jej duszy,

w Kościele XX. Trynitarzy na Solcu, o godzinie lOtej 
rano.

Pojutrze, t. j, w Poniedziałek, odprawiać się będzie 
Wotywa, za spokój duszy ś. p. Heleny Mikułowskiej, o 
godzinie l i te j  z rana, w Kościele XX. Reformatów; na 
którą stroskani Rodzice, zapraszaja Krewnvch, Przy
jaciół i Znajomych.

Jutro, jako w dniu urodzin ś. p. Alexandra Fran
kensteina, odbędzie się w Kościele Ewangelicko-Augs- 
burgskim, o godz: lOtej z rana, żałobna Modlitwa; na 
k tórą w nieutulonym żalu pozostała Wdowa wraz 
z Dziećmi, najuprzejmiej zaprasza.

Mikołaj Szadurski, Obywatel m. Warszawy, w wie
ku ła t 80, po długiej i ciężkiej chorobie, opatrzony ŚŚ. 
SAKRAMENTAMI, wczoraj zakończył doczesne życie. 
Pozostały Syn i Córka wraz z Wnukami, pogrążeni 
w nieutulonym smutku, zapraszają Krewnych, Przy
jaciół i Znajomych, na wyprowadzenie zwłok tegoż, 
w dniu 2 Marca r. b. o godz: 4tej po południu, z Kapli
cy XX. Karmelitów na Lesznie, na cmentarz Powązko
wski; oraz na żałobne Nabożeństwo w tymże Kościele 
i w tymże dniu o godz: 9tej z rana, odbyć się mające.

Onegdaj zm arła Zofja z de Lingenau Urmows/ca, 
Wdowa po Sędziu Appellacyjnym i Professorze Uni
wersytetu. W rozpaczy pogrążone Córki, zapraszają 
Krewnych, Przyjaciół i Znajomych, na wyprowadze
nie zwłok, w dniu 2 Marca o godz: Śgiej po południu, 
z Kaplicy XX. Reformatów, na cmentarz Powązkowski.

Onegdaj, po długich cierpieniach, zszedł z tego 
świata, w wieku la t 55, Jan  Ponikłowicz,, Majster In 
troligatorski; wyprowadzenie zwłok odbędzie się ju tro  
z Kościoła dolnego Śgo K r z y ż a  na cmentarz Powąz
kowski, o godzinie 4ej po południu, na które pozo
stałe Dzieci wraz zFam ilją , zapraszają Krewnych, 
Przyjaciół i Znajomych.

Zofja z Lampów Gerlach, po długich i ciężkich 
cierpieniach, przeżywszy la t 25, dziś zasnęła w BO
GU. W  sm utku pogrążony Mąż, Rodzice i Rodzeństwo, 
zapraszają Krewnych i Przyjaciół, na exportację zwłok, 
w dniu 2gim Marca r.b., to jest w Poniedziałek, o go
dzinie 4tej po południu, z Kaplicy przy Szpitalu Wy
znania Ewangelickiego, na cmentarz tegoż wyznania 
odbyć się mającą.

Dnia 2 b. m., z żalem Rodziny i Przyjaciół, w mie
ście Płocku, zakończył życie ś. p. August Małowieski, 
Kontroller Kass i Rachunkowości, w wieku la t 43; 
a wczoraj, Konstanty Malowieski, Obywatel ziemski, 
opatrzony ŚŚ. SAKRAMENT AMI, w wieku la t 3 9, zszedł 
z togo świata. Exportacja zwłok, odbędzie się w dniu 
jutrzejszym  o godz: 2giej po południu, z Kaplicy przy 
Kościele XX. Karmelitów na Lesznie; a żałobne Nabo
żeństwo w dniu 2 Marca r. b. o godz: 9tej, w tymże Ko
ściele; na które, drugą tą  s tra tą  w ciągu miesiąca bo
leśnie dotknięta Matka i Rodzina, Krewnych i Znajo
mych, zaprasza.
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Xawery Klink, syn Fabrykanta fortepjanów po dłu
giej i ciężkiej chorobie, przeżywszy la t 28, onegdaj 
przeniósł się do wieczności. W smutku pogrążeni Ro
dzice wraz z Rodziną zmaiłego, zapraszają Krewnych 
i  Przyjaciół, na exportację zwłok, ju tro  o godz: 4tej 
po południu, z Kaplicy Ewangelickiej przy ulicy Myl
nej, na cmentarz Ewangelicko-Reformowany.

Onegdaj, po długiej i ciężkiej słabości, zakończył 
bogobojne i cnotliwe życie, w wieku lat 72, ś. p. Jan 
syn Jana, Illaszewicz, Radca Stanu, Doktor Medycyny 
Kawaler wielu Orderów. Wyprowadzenie zwłok nie- 
boszczyka, nastąpi pojutrze to jest w Poniedziałek, o 
godz: 9tej z rana, z domu N rol258/9 lit: D, przy ulicy 
JNowy-Swiat, do Cerkwi Prawosławnej przy ulicy Po
dwale, a ztam tąd na cmentarz Wolski; na które, wgłg- 
bokim żalu pogrążona Żona z Familją, Kolegów zm ar
łego, Przyjaciół i Znajomych, zaprasza.

„W dniu onegdajszym, z boleścią w sercu, ze łzami 
w oczach, Rodzina i Przyjaciele, rzucili po garstce 
cmentarnej ziemi na trum nę dwudziesto-letniego mło
dzieńca Jana Pleess. Ci co go znali z bliska, potrafią 
najlepiej uczuć, jak  nieodżałowaną stra tą  dotknął 
nas wyrok BOGA. Ś. p. Jan, rozpoczął nauki w K ra
kowie, następnie kształcił się w Gimnazjum Guber- 
njalnem  Warszawskiem na Wydziale Filologicznym, 
poczem uczęszczał do Szkoły Głównej. Obdarzony 
nadzwyczajną pamięcią, bystrością umysłu, głębokiem 
poczuciem wszystkiego co piękne i szlachetne, był 
jednym  z najpierwszych uczniów w szkołach, jednym 
z najpracowitszych młodzieńców w zakątku ojcow
skiego domu. Każdy dzień, każda chwila, nowemi 
skarbam i wiedzy, wzbogacała jego pełnego prawości 
ducha. Jan w głębi płonącego całym urokiem młodo
ści uczucia, był poetą.... należał on do owych nieszczę
snych istot, niezbyt umiejących się godzić z warun
kam i życia praktycznego. Marzeniem jego był za
wód artysty, to też wśród poezji wyższym nacecho
wanych polotem, zostawił kilka prób dramatu.... Te 
niepokalane kwiaty natchnienia, w których przebija 
się czyste światło wiary i miłości, a które skromność 
zataiła  przed ogółem, wydarłyby z niejednej obcej mu 
piersi westchnienie szczerego żalu, z jakim  po za- 
wcześnie zgasłym bracie duszy, kreślimy te kilka 
słówek bolesnego wspomnienia. Pokój jego popio
łom." — J. Chęciński.

Rada Gospodarcza Lubelskiego Towarzystwa Do
broczynności. — Zawiadamia wszystkich Członków te
goż i mieszkańców m iasta Lublina, że przypadające 
w tych dniach Ogólne Zebranie zwyczajne Towarzy
stwa, mające się odbyć według Ustawy tegoż, dla wy
boru nowych Członków do Rady Gospodarczej i dla 
ogłoszenia sprawozdania z działań Towarzystwa za 
rok  upłyniony, z powodów od Rady niezależnych, do 
późniejszego czasu odłożone zostało. O terminie przy
szłego Zebrania Ogólnego, publiczność przez pisma 
będzie zawiadomioną. — Vice - Prezes Towarzystwa, 
Radca Stanu, Hermanowicz.—Sekretarz, Zawadzki.

N a ostatnich odczytach otworzonych w Paryżu, 
w amfiteatrze konserwatorjum sztuk i rzemiosł, przez 
P . Ludwika Wołowskiego, mówca głównie zajmował 
się przedmiotem wystaw czyli popisów pracy i intel- 
ligencji, objaśniając jakiem i były, ajakiem i są dzi
siaj warunki pracy wolnej. K ursa P. Wołowskiego

używają wielkiej popularności w Paryżu, i na odczy
tach jego daleko więcej bywa robotników, niż na wy
kładach Towarzystwa politechnicznego, trudniącego 
się oświeceniem klassy roboczej. Uzasadniając się na 
wolności pracy, P. Wołowski obiera ją  za punkt wyj
ścia w swych odczytach i z tego założenia wysnuwa 
naukę zawsze zrozumiałą i zbawienną, dla licznie 
zgromadzonego około swej katedry tłumu.

Po Xięciu Potemkinie, dostała się znakomita bibljo- 
teka obywatelowi Gubernji Połtawskiej nazwiskiem 
Popow. Dziś wnuk tegoż zamierzył sprzedać ten xię- 
gozbior zawierający kilkanaście tysięcy tomów i zna
czną ilość rękopismów.

W tych dniach wyszła świeżo część lig a  Gawęd 
warsztatowych dla rzemieślników i robotników pol
skich, opowiedzianych przez terminatora. Xiążeczka 
ta  wydana nakładem xięgarza tutejszego J. J. Okoń
skiego, i kosztująca groszy 20, obejmuje: O gawędach 
warsztatowych; O towarzystwie budowy domów dla 
rzemieślników w Mulhouse; O niepunktualności rze
mieślników; O skutkach z nadużycia bawarskiego pi
wa; O spółce Telłus w Poznańskiem, czyli razem pięć 
Gawęd.

(A. n.) Jakkolwiek w piekarni P. Thiel, przy ulicy 
Mazowieckiej, dostać można rozmaitego pieczywa, bo 
zacząwszy od chleba razowego aż do rogali i suchar
ków, których najczęściej przed wieczorem już brakuje, 
jednakże pomimo kilkakrotnych z naszej strony zapy
tań, nie ma tam dotychczas strucli mątowych tyle 
słynnych ze swej dobroci, a które w niejednym domu 
szczególniej w czasie postu, z przyjemnością zastąpiły
by zbytkowe słodycze.— Spodziewamy się, że Właści
ciel dbały o dobro zakładu i o wygodę konsumentów, 
postara się i pod tym względem, licznym żądaniom 
zadosyć uczynić.— X. K. J. L. Obywatele miejscowi.

Wraz z ustaniem karnawału, ukryły się i pączki, 
a miejsce ich zastąpiły obwarzanki piwne, z któremi 
obecnie można spotkać się na ulicach miasta. Wszy
stko bowiem ma swoją właściwą porę, tak piękny pą
czek, czy to na licu czy drzewie, jak  zawinięty w essy 
obwarzanek, i na dobitkę posypany makiem lub solą.

Wiadomości Zagraniczne.
AZJA. Bombay, 28 Stycz;.— Nowy Minister finan

sów Indji Wschodnich, Sir Charles Trevelyan, przybył 
12 b. m. do Kalkutty, i dnia następnego objął swój u- 
rząd. Gubernator Jlny Hra: Elgin, którego małżonka 
przybyła 7 Stycznia z Anglji do Kalkuttv, opuszcza 
7 Lutego to miasto, i udaje się na pobyt 9-miesieczny 
do Simla. Podczas jego nieobecności obowiązki Preze
sa rady wschodnio-indyjskiej pełnić będzie Sir Robert 
Napier.— Dnia 14 Stycznia przedstawiono radzie pra
wodawczej wschodnio-indyjskiej trak ta t handlowy za
warty z Królem Birmanji, a mający na celu rozszerza
nie stosunków handlowych między Birmanją angiel
ską  a Birmanją właściwą, oraz z Państwami na połu- 
dnio-zachodniej granicy Chin. — W Firuzpur pourzą- 
dzano do prassy bawełny, i obecnie posyłaną będzie 
z Pendżabu do K urratszi bawełna prasowana. W  cią
gu r. 1862 przewieziono koleją żelazną do Kurratszi 
60,700 pak bawełny, a ogólnie do 100,000 pak. Obli-
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czają, że w r. b. transport samą koleją żelazną dojdzie 
do 150,000 pak, i że jeśli się teraźniejsze ceny utrzy
mają, z Kurratszi będzie można wywozić do 500,000 
pak. (Ind: Bel:).

FRANCJA. Paryż, 2 Igo Lutego — P. Isturiz., był 
przyjmowany dziś na prywatnem posłuchaniu przez P. 
Drouyn de Lhuys. Podobno w nadchodzącą Środę ma 
on na uroczystem posłuchaniu przedstawić Cesarzowi 
swe pisma wierzytelne.— Głoszono, iż Pan Drouyn de 
Lhuys, zamierzał zaprzeczyć twierdzeniu Lorda John 
Russel, względem faktów, jakie miały miejsce w Rzy
mie między Oj c e m  Śtym, a P. Odo Russel, ajentem an
gielskim, uwierzytelnionym przy rządzie Papiezkim. 
Nowe wyjaśnienia bardziej szczegółowe, zażądane by
ły przez M inistra spraw zagra: od P. de la Tour d'Au
vergne, a świeża depesza nadeszła od tego ostatniego 
do Paryża, pozwoli, podobno teraz stanowczo odeprzeć 
twierdzenie wyżej pomienione Ministra angielskiego. 
Sądzą nawet, że depesza Pana de la Tour d'Auvergne 
wkrótce w Monitorze, ogłoszoną zostanie. — Na dzi- 
Siejszej giełdzie zauważano znaczne sprzedaże robione 
na rachunek banku francuzkiego. — P. Jules Simon, 
mianowany został znaczną większością głosów człon
kiem Akademji nauk moralnych i politycznych, w miej
sce P. Dunoyer.— Podobno Cesarz pragnie się z nim 
naradzić w przedmiocie spraw tak żywo obecnie Al- 
gierję obchodzących.- Jenerał Forey, i Admirał Ju- 
n.en de Lagraviere, obwiniają Peru o dostarczanie bro
ni rządowi Juareza. (In: Bel:).

GRECJA. — Korrespondencje z Aten datowane 14 
Lutego donoszą, że wiadomość o odrzuceniu kandyda
tury do tronu greckiego, nadeszła tam drogą telegra
ficzną, przykre na ludności sprawiła wrażenie. Przy
czyny tego jednak szukać należy nie w zapale dla Xię- 
cia Koburgskiego, ale w tem, iż naród czuje się nieco 
obrażonym, że tak wysoko ceniony przezeń tron Hel
lady, nie znajduje nigdzie Kandydata. Zaczynają ta k 
że cokolwiek z zimniejszą rozwagą oceniać zamiary i 
czyny Anglji, a w prasie i zgromadzeniu narodowem, 
dają się słyszeć silne zarzuty przeciw Gabinetowi An
gielskiemu. Mimo,'to wszystko, wpływ angielski w zgro
madzeniu narodowem przeważa. Wybór 3ch członków 
nowoutworzonego rządu krajowego, dostatecznie to 
wskazuje, gdyż dwaj przyjaźni Anglji Członkowie te 
go rządu, a mianowicie Bulgaris i Ruf/os, z 215 głosu
jących, otrzymali: pierwszy 151, drugi 114  głosów; 
gdy tymczasem Canaris zyskał tylko 90, a zatem nie 
miał nawet potrzebnej większości,.i dopiero za powtór- 
hem głosowaniem utrzymać się potrafił. Mimo to wszy
stko podał się do dymissji, i skłonił się do jej cofnięcia 
skoro przyrzeczono rozmaitym jego krewnym krzesła 
ministerjalne. Grivas otrzymał przy wyżej wspomnio- 
hem głosowaniu tylko 58 głosów, a obrażona tym spo
sobem jego ambicja, budzi niepokój w rządzie i obawyę 
Powstania w Akarnanji (St: An:).

WŁOCHY. Turyn, 19 Lutego.— Król udał się w ze
szły Czwartek do Medjolanu, gdzie go nader dobrze lu
dność przyjęła. Słychać także o zamierzonej przed 
^m knięciem  Parlamentu, podróży do N eap o lu .- Tra- 

ta t handlowy z I  rancją ma posłużyć oppozycji w Par- 
jarrieiicie do ataku na ministerstwo. -  Dnia 17 b.m .
“ lążę Humbert, urządził w Monza wyścigi, po których 
astąpiło śniadanie. Między gośćmi znajdowali się tak 

że Hr: Paryża i Xiążę Chartres.— Z Werony donoszą, 
że arm ja austrjacka, a mianowicie korpusy rozloko
wane w Tyrolu, Koryntji, Krainie, Istrji i Dalmacji, 
mają być zredukowane z 18,000 ludzi.— W liczbie 9u , 
Kardynałów, którzyna konsystorzu 2M arca mianowani 
być mają, znajduje się także Dominikanin i Profesor 
Kolonji wUniwersytecie Wiedeńskim, P. Guidi. (St: A.)

Ostatnie Wiadomości.
Turyńska Izba Deputowanych toczyła- w d. 25 b. m. 

rozprawy nad projektem do prawra o pożyczce. Mordi- 
ni, potępiał polityczny systemat Ministerstwa, które 
pizez mechęc dla mężów stronictwa czynu popada zno
wu w obojętność i ogólne powątpiewanie. Mniema on, 
ze polityka g ło s k a  zbyt jest podległą obcym intere
som. Gdyby Włosi okazali się obojętniejszemi względem
Francji, wówczas zyskaliby skuteczniejsząprzyjaźń An-
glji. Cnspi powstawał także przeciw pożyczce potę
piając program finansowy i administracyjny M inister
stwa.

Telegrani z Aten, datowany 25go, donosi, że Zgro
madzenie Narodowe mianowało następne Minister
stwa: Yalbis Prezes, Innolenz wojny, Augerinos spraw 
wewnętrznych, Demetrius Maurohordatos spraw za
granicznych, Charalamby skarbu, Dosios ojciec, wy
znań i wychowyania, Bourdouris marynarki, Papaza- 
pryropulos sprawiedliwości. — Xiężniczka Alexandra 
Heska, opuściła 26go po południu Kopenhagę, prze
prowadzona przez swych Rodziców' do dworca kolei, 
śród radosnych okrzyków zgromadzonego ludu.
W dworcu zgromadzone było na pożegnanie Ciało Dy
plomatyczne, Ministrowie i Dygnitarze. 27go Xiężni- 
czka miała odpłynąć z Korsoer na parowmu wojennym 
Duńskim.

Z Madrytu donoszą26 b.m., że ponieważ Królowa i- 
naczej się zapatruje na kwestję reformy jak  m inister
stwo, przeto to ostatnie podało się do dymissji. Czy 
takowa przyjętą została, jeszcze niewiadomo.

Telegram z Konstantynopola, datowany 25go Lu
tego, zawiera wiadomość: że hat Sułtański oznajmia
0 zrzeczeniu się przez Sułtana .30 miljonów piastrów 
listy cywilnej, o zmniejszeniu pensji Sułtanek i zmniej
szeniu liczby urzędników. — Izmael-Pasza przybył 
z Alexandrji i otrzymał inwestyturę.—Reprezentanci 
obcych Mocarstw' odbyli naradę w sprawie Nięztw 
Naddunajskich. (Alg: Ztg i N. Pr: Ztg).

R o z m a it o ś c i . — Sławny przewódcalndjanów' w U- 
tah  w Ameryce Północnej, Preteet-Neet, um arł nie
dawno. Zamiast konia, ja k  tego zwyczaje indyjskie 
wymagały, wedle ostatniej wmli dowódcy, ściętą zo
stała na jego mogile żona, a wykonawcą tej krwawej 
iw strę tnej ofiary była synowicą zmarłego Maliuna 
Relhahla, dziewica nadzwyczajnej siły i piękności.
1 oczeni zwłoki dowódcy indyjskiego wedle zwycza
ju  pochowane zostały na wyniosłem wzgórzu, żony 
zaś jego oddzielnie w dolinie. — Jeden z Dyrektorów 
teatru, zwracając rękopism Autorowi, rzekł, iż sztuka 
jego nie możebyćgraną. Autor przejrzawszy rękopism, 
zaw'ołał: ,, Jakto, ani jednego krzyża.”— A na cóż te  
krzyże, zapytał D yrektor— „Ażebym wiedział, odrzekł 
Autor co i jak należy poprapić.— „W takim  razie by-
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łoby ich bardzo wiele.” — „Mniejsza o to nie lękam się 
pracy, a uwagi wszelkie z wdzięcznością przyjmę.”— 

W takim  razie zostaw Pan sztukę, jeszcze raz ją  przej
rzę.”— Za kilka dni znowu zgłosił się Autor, a odbie
rając rękopism i ujrzawszy na każdej stronnicyjego 
krzyże, zawołał: „Aż tak  wiele, a to raczej podobne 
jest do cmentarza, aniżeli do rękópismu.” — „Ponieważ 
idzie tu, odrzekł z zimną krwią Dyrektor, o pochowanie 
sztuki, przeto krzyże i ementarz uważam za najwła
ściwsze w tem miejscu.”

S z a r a d a .
Ten kto chce mieć pierwszy  wstecznie,
Dla pożytku albo chwały,

. Temu trza drugich  koniecznie •—
W szystek  ni czarny, ni biały.

(Zeszła szarada: sigat.)

Wiadomości Literackie.
Nakładem xięgarni Celsa Lewickiego, w gmachu Teatru 

Nr 476 lit: A, wyszło dzieło p. t. Treść Logiki Popularnej, 
poprzedzona krótkim wykładem Psychologji, przez Teofila 
Borzęckiego, Professora, oryginalnie napisana, złp. 6. Ucz
niowie kupujący na raz pięć exemplarzy, otrzymują 6ty gra
tis. Przy zapisaniu z prowincji, naraz 10 exemplarzy, oprócz 
dodania dwóch exemplarzy dodatkowych, przesyłka uskute
cznia się na koszt xięgarni.

Xięgarnia Henryka Natansona przy ulicy Krak:-Przedmie- 
śc.ie, otrzymała na skład główny: Koń biały, przez Włodzi
mierza Budzyńskiego, 8ka, Warszawa, 1862 , cena złp. 6. 
Dzieło to można nabyć we wszystkich xięgarniach krajowych 
i zagranicznych.

Nakładem xięgarni J. J. Okońskiego, przy ulicy Miodowej 
N r 496, wTyszły następujące dzieła: Rys postępowanja karne
go przed Sądami przysięgłych w Anglji, skreślił Markiewicz, 
złp. 2: Podarek dla ludu naszego: Podania, Powiastki, Pieśni 
i Bajki, napisał Łukasz Mrówka, xiążeczka pierwsza gr: 20.

DONIESIENIA..
Guwerner I*olak, z wyższem wykształceniem, po

siadający język niemiecki do konwersacji, do wykładu fran- 
cuzki, łaciński, grecki, zdolny chłopców aż do VII klassy 
Gimnazjalnej przysposobić, poszukuje umieszczenia zaraz, 
lub od Wieikiej-Nocy. — Bliższa wiadomość przy ulicy Śto- 
Jańskiej Nr 19, na Im piętrze, u Pani Dahlen

o M B®?* Różne SJES& A  krajowe i zagraniczne kilka ga- 3 
tunków Ryb wędzonych, Wyzina świeża HT-j 

C ] |K H  kwaszone, Powidła, Śliwki, i Sucharki węgierskie, u 
fi Mąka parowa, MIOM praśny prawdziwy Lipiec biały fi 
O Makaron włoski, Groszek zielony, Wanielja w najlepszeino 
fi gatunku otrzymał Handel J. Stoczkiewicza ulica Miodowa; i  
o do tegoż Handlu nadszedł transport Masła zupełnie świc-K 
fiżego nie solonego, które ciągle co dni kilka, cż do W iel-g 
okiej-Nocy nadchodzić będzie. Cena takowego przystępna;q 
CSTORFISZ i inne gatunki Ryb, na gorąco przyrządzi)-0 
Cnych codziennie dostać można. 0

W  domu N r 513, na rogu ulic Podwala. 
*i Dunaju, jest do wynajęcia od Wielkiej- 
Nocy SK.ŁEP z Łokałcwii, służyć mo
gący na Dystrybucję, R azurę, Sklep Ga

lanteryjny, Mydlarski i t. p. — Tamże są do wynajęcia dwa 
IPokoje i jeden mały IPokój. Wiadomość na Krakow- 
skiem-Przedmieściu Nr nowy 19, od godziny lOej do 4ej, na 
2m piętrze od frontu, w Biurze Stręczeń.

Są do najęcia każdego czasu diva Pokoje z Meblami, 
z osobnym wchodem, na lm  piętrze od tyłu, w rynku Stare- 
go-Miasta pod Nr 42. Wiadomość tamże w Składzie Towa
rów Łokciowych.

#  W tych dniach znaleziono w Cukierni P. Caplazzi,V 
A na rogu ulic Miodowej i Senatorskiej, B R O S Z K Ę ^  

W A o ią ,  którą jak się zdaje j‘edna z dwóch tam obe-A

Ccnych dam upuściła. Osoba więc poszkodowana, za u - ł  

dowodnieniem swej własności, tamże odebrać może.®

W  dniu.1 Stycznia 1863 r., puszczone zostały w obieg han
dlowy C y r k u S a r z e ,  jakoby mieli zawrzeć z sobą współ- 
kę Friedlender et Berliner w m. Kownie, do interesów han
dlowych.—Że Friedlender et Berliner, nigdy z sobą współek 
nie zawierali, przeto te Cyrkularze są zmyślone i  nie za
sługują na żadną wiarę. O czem Friedlender podaje do pu
blicznej wiadomości.

i  Kantor Loterji i Skład Cygar <
C aACBMICKNICH i KRAJOWYCH

|  Z. BERENDS, j
#  ulica Senatorska, dom Łoewenberga, 
i  (dawniej Mlkiilskiek), X r 467 a. *
X  Poleca się znacznym zapasem odleżałych C Y t l A R j  
#H aw»ńskich i Antwerpskich, tudzież suchemi © A G A - 
S R A M I  z Fabryki Końskiego i Goebla w Rydze, oraz

^M ulle ra  iW ittego w Petersburgu, po cenie, od Rs. 2/ 
# d o  5 za 100 sztuk. M
\  Do tegoż Składu nadszedł znaczny Transport P A -  
^ B * 4 E R © $ Ó W  z Fabryk Mullera, L aF erm a i Tytto- 
Swa, w Petersburgu, i Plotlera w Odesie, oraz T A T O -fj 
\N T I Ó W  w różnych gatunkach z Fabryk powyższych./ 
# które sprzedają się po cenach nader umiarkowanych,1 
\  W  tymże Kantorze nabyć można ŁOSA Kupnej 
M do 2ej Klassy lOlej Loterji Klassycznej.
0  Obstalunki Osób na Prowincji zamieszkałych jak^ 

^najspieszniej załatwione będą.

przy

lirowa Żuławska, 5 lat mająca, przed 9U 
tygodniami ocielona, mleko tłuste i smaczne 

■’/mmisŁ dająca, dla braku miejsca jest zaraz do sprze- 
^  dania za cenę ostateczną Rs. 50.— Wiadomość 

ulicy Żurawiej Nr 1618  lit: D, w podwórzu.

Dziś rano ciepła stopni 3. Wczoraj w południe ciepła st: 5.
Dziś rano wysokośćwody na Wiśle stóp 2 cali 9. (Ubywa).
T e a t r  W i e l f c i .  Jutro, RH ta  Hiszpanka.

            • _ —̂

H u r s f i l e M y  W a r s z a w s k i e j , -  Dnia 27 Lutego 
r. b .: za p ił-im p erfa ły  dają rs. 5 kop: 55; za obligi ska f 
bowe 4% oprócz kup: 100 rs. żądają rs. 89 kop: 1 l a/3, d»' 
j ą  rs. 88 k. 86%; za listy  zast: 3go okr: oprócz kup: 15 U 
żądają rs. 15 kop: 3, dają rs. 15; za akcje Głównego To^’ 
Rossyjskiego dróg żelaznych 5%, żądają rs. 115; za akcje 
drogi żelaznej W.-W z kup: za szt: żądają rs. 78 k. 75, daj$ 
rs. 78 lt. 5 0 ; za akcje drogi żelaznej Warsz: Bydg: po rs’ 
100  i 500, żądają rs. 91 kop: 25. Wartość kuponu bieżący 
go od obligów skarbowych rs. l kop: 63T/3, od listów zastać 
kop: 10%.

C e n y  t a r g o w e  A4 a r s z a w s k i e .  — Dnia 26 b. »>• 
płacono: Za korzec pszenicy od rs. 5.k. 40 do rs. .6 k. 26’
.  -a i  .  _ i  '  J a  m a  •} I r  n k l  f • • . •_  i Q K *żyta od rs. 3. k. 17% do r3. 3 k. 37%;b uu rs. a. n. i < /2 v*v" *"• ” /2? jęczmienia rs. -
55: owsa rs. l kop: 95; kartofli od kop: 75 do kop: 90.-" 
Za wiadro okowity próby lotej, od rs. l kop: 33’/ ,  do rsf- 
1 kop: 42%, za garniec od kop:43% do kop: 46%.

lappa Królestwa Polskiego,
Cena Groszy 40,

Nakładem Litografji Władysława Otto, przy «?><£ 
Krakowskie-Przedmieście Nr 442, wprost Odwachu, w Vrat

szawie, do nabycia w|Xięgarniach i Składach Papieru-

W D rukam i Rur je ra  Warszawskiego. — Za pozwoleniem Cenzury Rządowej.



DODATEK do KURIERA WARSZAWSKIEGO Nr 48.
Sobota.— Dnia 28go Lutego. — Rok 1863.

P r / . j j t T l u i l i  t i o  W a r s z a w J -
Rogulski Hen: Ob: z W yszogrodu n r 585 ; Swidzmski S tan: 

Ob: z Sulgostowa n r 585 ; T rzetrzew m ski Leon Ob: z Choda
kowa n r 472. „  ,

W y l e c h a l l : M akom aski Lud: Ob: do Trcmbaczewa; 
W yczółkowski Teodor Ob: do Turzy; W ierzbicki Jozef Ob: do

^''^rzyjecłiall koleją żelazną s Aubry L u rje r  Ga
binetu F rancuzkiego z P aryża  n r 414; Koćzorowski waz: um

2 Wyjecltaii koleją żelazną : A szert Gustaw Kup: 
do Drezna; Gelsz Alex: Kup: do G dańska; Rozenblum B enja
min D oktor do D rezna.

BGNIES1EN1A.
Administrator Aięztna ŁowieUieffO.

Podaje do publicznej wiadomości, iż w dniu 15 (27) M ar
c a  r. b., o godzinie 11 ej przed po łudn iem , w Biurze Adm i
nistracji Nięztwa Łowickiego, w Łyszkowicach, odbywać się 
będzie licytacja, za sekretnem i dek laracjam i, na  wystawie
nie domu m urowanego, wraz z z ab u d o w a n ia m iu la  Szkoły 
E lem entarnej, w m ieście Iłowie, od summy Rs. 713 kop: 55, 
Wyraźniej rubli srebrem  s l r d o n s e t  t r z y n a ś c i e  kopie
jek  p i ę ć d z i e s i ą t  p i ę ć ,  z dodaniem przez Dominium 
drzew a, cegły, gontów, kam ieni i dostarczeniem pizez t o 
warzystwo Szkolne pomocy ręcznej i sprzężajnej, a  to  sto
sownie do anszlagu i rysunku przez Komissję Rządową \ \  y- 
znań Religijnych i Oświecenia Publicznego, pod datą  4 (16) 
Stycznia r. b., N r 3,206/5,351 zatwierdzonych, a za najmniej 
podejm ujący się, przy entrepryzie utrzym any będzie.

K ażdy przeto chęć licytowania m ający, zgłosi się osobi
ście lub przez P o c z tę , w term inie i m iejscu oznaczonym , i 
złoży deklarację, w sposobie poniżej zamieszczonego wzoru, 
z dołączeniem kwitu depozytowego Kassy X ięztw a, lub też  
Kassy M iasta Iło w a , na złożone vadjum  w części po
wyższej kwoty wyrównywające.

O innych w arunkach dowiedzieć się m ożna w Biurze Ad
m inistracji każdego czasu, oprócz dni Świątecznych.

Łyszkowice dnia 31 Stycznia (12 Lutego) 1863 r.
A dm inistrator X ięztwa, Pułkownik Mauke.

Pom ocnik A dm inistratora,
R adca Dworu, J. Woj rirrliowsUl.

U 'zór da deklaracji.
W s k u te k  obwieszczenia z dnia 31 Stycznia (12 Lutego) 

r. b., niżej podpisany, podaję niniejszą d ek la rac ję , iż obo
wiązuję się entrepryzy wystawienia domu i zabudowań, dla 
Szkoły w mieście I ło w ie , za summę Rs. (tu wypisać wyra
źniej i lite ram i ze ile ), poddając się wszelkim obowiązkom 
i zastrzeżeniom  w warunkach licytacyjnych objętym, a mnie 
dobrze znanym , kw it Kassy N. na  złożone w niej vadjum 
R s 71 kop: 3 5 , wyraźniej rubli srebrem  siedittdzie- 
Mtąt jeden kopiejek tezydzieśei pięć  dołączam,

' k tó re  w razie nieutrzym ania się przy licytacji sam odbiorę, 
lub o odesłanie tego, w razie nieutrzym ania się na  Pocztę 
do N. na. mój koszt upraszam .

Stałe  moje zam ieszkanie je s t w N . , p isałem  w N . , dnia 
N., Mc a N. 1863 r.

(Tu podpisać wyraźnie imię i nazwisko).
^  j t

M 1 E S Z K A N I E
In a  2m piętrze, przy ulicy Podwal pod N r 51 o, s k ł a - ^  
/dające się z 3eh Pokoi, Kuchni, Piwnicy i Góry współ-] 
|n e j ,  je s t  do wynajęcia od W ielkiej - Nocy 1863 
tW iadom ość w Sklepie Norymbergskim w tymże dom ujw

K toby m iał do sprzedania z wolnej ręki M A A E ^fc  
Żelazny o jednym  koniu i KOCIOŁEK Parowy dd 2ęh 
do 3ch łokci długości a  szerokości od 3ch ćwierci do łokcia, 
raczy dać znać pod N r 1528 przy ulicy Chmielnej, do R ząd
cy domu, o godzinie 12ej w południe.

Handel Norymbergski z Dystrybucją,
je s t do sprzedania przy ulicy Podwal, wprost Hoteli, z T o
warem  lub bez, pod korzystnem i w arunkam i, z bardzo ta 
nim i obszernym  Lokalem . W iadom ość przy ulicy Krakow- 
skie-Przedm ieście pod Num erem  297/8, w D ystrybucji w prost 
Zamku.

Je s t  do sprzedania każdego czasu z wolnej ręki D¥- 
S T R ł l U C J A  wraz z M A A D Ł E M  Y O K Y M -  
R E R S S S R I M  i z wszelkiemi Rekwizytami. W iadom ość 
przy ulicy B ielańskiej pod N r 603, w Dystrybucji. 
AVAVW .W . VMV.VAWAViW
g 50 Rs. Nagrody,
p odb ierze  Osoba ta , k tó ra  A G R O A O M O W I  z świa-J 
SSdectwami uajchlubniejszem i jako  i poręczeniem Obywa-^ 
S te li  znacznych obok tego, da  miejsce za I H  I P
k̂ lub R Ł E Y A P O T E A T A ,  z rocznem  dochodem nag 
♦'przynajm niej Zip. 3,ooo dopomoże. A dressa do porozu-8 
•.m ienia się pod tym względem, R edakcja  K u rje ra  W ar-§ 
(Sszawskiego pod L it: K. B., przyjm uje.
%V.%V.V. V W A V .V .m V A V / 

I i o i i i i i 3 i i r z  A i l m i n i s i t r a e y j i i ) '  C y r k :  7  1 8  
M i a s t a  S t o ł e c z n e g o  W a r s z a n  y . -  Ponieważ o- 
głoszona na dzień 24 b. m. i r. sprzedaż przez publiczną 
licytację ruchom ości, po zm arłych m ałżonkach K rólikow
skich , dla nieprzewidzianych przeszkód do sku tku  nie do
szła, przeto powtórnie podaje się do wiadomości, iż takow a 
odbędzie się w dniu 2 Marca. r. b . , począwszy od godziny 
10 z ra n a , w domu pod Nrem  793. — R adca Dworu, D u 
c z y ń s k i .

Potrzebny je s t zaraz na Prowincję P r a k t y k a n t  do 
J e o n n e t r y ,  któryby by ł obeznany z m iernictwem  i ry 
sunkam i. W iadom ość przy ulicy Krochm alnej pod N r 1009, 
dom Dobińskiego, n a  lin  piętrze od frontu.

Niżej podpisany, zawiadam iam  Szanowną Publiczność,] 
iszukającą Z a k ł a d u  mego E a r b l a r M k i e K O  p rzy ! 
f  ulicy Chmielnej/, że takow y przeszło od roku przenio-J 
]słem  na Nowy-Świat, do domu P. Nawarskiego, pod N e r | 
11271 , drugi dom za Bochenkiem  Piekarzem . — Oznaj- 
/m iain także  Szanownej Publiczności, że d r u g i  5Ba-l 

A k t a d  utrzym uję na  K rakow skiem -Przedm ieściu, p rz y j  
samym rogu.ulicy B ednarskiej pod N r 373, nowy 70. —J  

* | » w i d e r s k i ,  utrzym ujący F arb iarn ię , P ra ln ię  i L ito- J j

D O J U  z Ogrodem, czyniący dochodu 
12,000, jest do wydzierżawienia rocznie 
lub na dłużej, zaraz lub od W ielkiej-Nocy. 

Tamże jest do najęcia S M Ł E P  z Mieszkaniem i  
Piwnicą. Wiadomość powziąść można w Drukarni Ku
rjera.

J a j  k o p a  Z ip . 3. — Znaczny T ran sp o rt J A J  
sprowadzony został, a chcąc prędko wyprzedać, oraz dogo
dzić Szanownej Publiczności aby tanio z pierwszej ręk i t a 
kowych nabyć mogła, przeto postanowiłem  znacznie taniej 

j a k  na targu  sprzedawać; więc obecnie, ja k  się wyżej rze 
kło , sprzedaje się Ja j czystych Kopę po Złp. 3. Rzeczona 
sprzedaż odbywa się codziennie przy ulicy B ednarskiej i  
Dobrej N r 2814 na samem dole, gdzie są K ąpiele w dz ie 
dzińcu, w Składzie Jab łek .

Z powodu wyjazdu, do sprzedania: B * l iA S iS .R  
do wybijania liter na papierze listowym i robienia bi
letów wizytowych; dwie M U L S K I T W ir  do bojowa
nia papieru z dodaniem nauki; cena po rsr. 80; oraz 

% Introligatorskie w kompletnym  
stanie. Wiadomość w Składzie Papieru przy ulicy Se
natorskiej Nro 472, w pałacu Hr: Zamoyskiego.
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P rzy ulicy E lektoralnej pod Krem 20,V  
je s t  do sprzedania O U I E K  w ierzc h o -#  
w y M h n r o K i i i i u i y ;  m ożna go w id z iećB  
codziennie w R ajtszuli przy u licy Kr.ó-^f 

C  lew skicj, m iędzy godziną, 8mą i 9tą. £

W  M ieszkaniu M arcina Ł u szczew sk iego , Introligatora, 
pod  N r 1066 k przy ulicy K rólew skiej, dawniej w P ałacu  Hr: 
Ł ubieńsk ich , obecnie W go D ra Dubarle, są do sprzedania  
dobrego gatunku K A X A K I 4 1  do śpiewu i do lęgu, oraz 
i  inne P T A K I .

Potrzebne są ■*.% . W \ r uzdatnione do szycia bie
lizny, do Magazynu Bernharda i Burtę, przy ulicy Mio
dowej, w domu Lesser a pod Nrem 490/,.

Apteka S. Różyckiego, na Pradze, |
|p o sia d a  znany i pow szechnie zachwalony S y r o p  pier-jN 
Isiow y, używany z najlepszym  skutkiem  od kaszlu , kataru,®  

Jrzaflegm ienia, kokluszu i t. p. słabości piersiow ych; S y r o p V

f^ t e n  używ a się sam, lub też  z zio łam i stosow nie do tego®  
przygotowanymi, podług przepisu w dwóch język ach  do-®  

w łączonego. Środek ten  jako prezerwatywa, w małej i lo ś ć ®  
zu ży w a n y , dzieln ie ochrania od m ogących zdarzyć się®  
g w  skutek zm iany pow ietrza, przezięb ien ia, różnych  cier-®  
C pień  piersiow ych, u o só b  m ianowicie słabow itych.
^  P i g u ł k i  z roślin, P . Cauvin, w pudełkach w ięk-®  
s lszy ck  i m niejszych. 5
S  S * p r y  c o w a n l e  i P i g u ł k i  z rośliny Matico.
\  P a p i e r  H l i n s i .  |
SŚ E o s f a t  ż e l a z a  D oktora Leras.
8  T r a n  św ieży z B ergen  i w szelk ie inne w użycie w e -S  
^ s z łe  środki lekarskie. ' «
I |  P rzytem  mam honor nadm ienić, że  A pteka moja jest®  
l^w m ożności P P . handlującym  napojam i gazowem i, m ia-w  
jknowicie: W odą Sodową w butelkach i Syfonach, Selcer-®  
ffiską, L im onadą i t. p. w w iększej ilości na raz biorącym ,®  
^ d ostarczać po cenie praktykowanej w innych Fabrykachjte 
| | t e g o  rodzaju. Zam ów ienia z prowincji na pow yższe ar-®  

itykuły przyjmuje adressowane franco, lub też  n ad sełan e®  
'przez okazję do mej A pteki. — K ó ż y e k i .  Śę

H a g r i H l y  K m . 1 0 .  — Zgubione zosta ły  P A P I E R Y  
czy li A kta bardzo w ażne dla poszkodowanego, jąko to: M e
tryka dziecka i A kt Ślubny. U prasza się  Łaskaw ego Z na
lazcę  o oddanie pod N r 956 lit: C, przy ulicy Żabiej, do 
B ekiera  H ersza, Krawca.

S IL IŁ  151* z MIESZKANIEM przy ulicy Miodowej, 
w domu \ł.Górskiego Nro 489</, do wynajęcia; wiado
mość tamże w Magazynie H. Krug.

m  Przy mającym nastąpić rozszerzeniu ulicy wąz-% 
^ k ie  Krakowskie-Przedmieście, J I A I U A K U S ,  
B M O I t  jiod firmą W. ML I  I I  Y l i  1 /  mie-M  
iszczący  się dotychczas w domu pod Nrem 372,J f  
i£ dla usunięcia tejże budowli, przeniesionym zosta-Jfc 
m je  od dnia Igo Kwietnia 1863, na ulicę N ow y-|| 
™ Świat pod Ner 1318, do domu XX. MissjonarzyM  
% wprost pałacu Hr: Andrzeja Zamoyskiego.

■SS* W ieczysto-dzierżaw na K o ło n j a ,  z 101 morgów  
pszennego i żytniego gruntu z ło ż o n a , wraz z inwentarzem  
.żywym i martwym, o 2 m ile od W arszaw y odległa, na k tó 
rej znajduje się Dom m ieszkalny o 4ch P o k o ja ch , Kuchni 
angielskiej i P iw nicy złożony, oraz w szelkie zabudowania  
praw ie nowe, S todoła , Obora, Stajnia, Chlewy, Komórki etc., 
j e s t  natychm iast pod korzystnem i warunkami do sprzeda
nia. B liższą  w iadom ość pow ziąść m ożna przy ulicy B ielań
sk ie j , w B iurze Próśb i T łum aczeń , w H otelu Krakowskim  
esystu jącem .

Dyrektor Dróg Żelaznych Warszawsko-Wiedeń
skiej i Warszawsko-Bydgoskiej.— Zawiadamia, że po
cząwszy od dnia Igo Marca r. b., dotychczasowy roz
kład biegu pociągów osobowych, na obu drogach że
laznych Warszawsko-Wiedeńskiej i Warszawsko-Byd- 
goskiej, zmienionym zostanie; zmiana zaś ta na tern 
głównie polega, że nie cztery jak dotąd pociągi oso
bowe dziennie, lecz tylko trzy z Warszawy wysyłane 
ł nawzajem do Warszawy przychodzić będą, a miano
wicie : 1) Z  Warszawy pociągi odchodzące: a) o go
dzinie 6tej rano pociąg pospieszny (sznelcug), do Gra
nicy i Sosnowic, po przyjściu którego do Skierniewic 
wyprawiany będzie z tęj stacji oddzielny pociąg oso
bowy, do Alexandrowa łączący się tam z pociągiem 
idącym do Gdańska; b) o godzinie 9tej m. 30 rano, 
pociąg osobowy do Granicy i Sosnowic, po dojściu któ
rego do Skierniewic, wyprawianym będzie również 
z tej stacji oddzielny pociąg osobowy do Alexandra- 
wa, łączący się tam z pociągiem idącym do Berlina; 
c) o godzinie 5tej m. 30 po południu pociąg osobową' 
do Kutna. 2) Do Warszawy pociągi przychodzące'- 
a) o godzinie lOtej m. 30 rano, pociąg osobowy z Ku
tna; b) o godzinie 6 m. 30 po południu, pociąg oso
bowy z Granicy, Sosnowic i Alaxandrowa; c) o go
dzinie 9 m. 45 wieczorem pociąg pospieszny (sznel
cug) z Granicy i Sosnowic, przywozić zarazem będzie 
podróżnych przybywających do Skierniewic pociągiem 
osobowym z zagranicy od strony Alexandrowa. Roz
kłady jazdy wykazujące szczegółowo odjazd pociągów, 
na każdej stacji wkrótce umieszczone zostaną. — Mi- 
recki. Naczelnik Kancellarji, Niewęgłowski.

Od Wielkiej-Nocy do Najęcia 'JL €f-|f 
HM, składający się z Saloniku z *  

Balkonem 2ch Pokoi, Porzedpokoju, Spiżarni, 
^Passażu i Kuchni, w nowo-wybudowanym domu,% 

y  przy ulicy Zielnej pod Nr 1429, drugi dom od ro- A  
® gu ulicy Śto-Krzyzkiej. — Wiadomość uW łaści-% 
“ cielą gdzie Stróż nw ^tw ^w H taże. ^

W Składzie Materjałów Piśmiennych
C e l s a  I;C łvii'hit‘s;(>. w gm achu Teatralnym  N r 476 A , 
m ożna nabyć po nader przystępnej cenie: rozm aitych K aje
tów linjowanych i oprawnych, P iór  zwyczajnych i Hamburg- 
skich; Ołówków F abera  i zwyczajnych, P iór stalowych i Osa- 
dek do nich, A tram entu do kopjowania L istów , Alizarin, 
Karm in, N ieb ieskiego, rów nież i do Znaczenia B ielizny, Rej- 
scejgów, Farb, N iążek  oprawnych, czystych i linjowanych 
w różnych formatach, R ejestrów  gospodarskich i Kwitarju- 
szów, Zabawek naukowych dla D zieci, Obrazków kolorowych 
i Rycin, Mapp Geograficznych i Globusów, Papieru listow e
go i K opert z  literam i, również przyjmuje się obstalnnki na 
B ilety  w izytow e, Album ów i Fotografji znakom itych osób, 
w ogóle artykuły w szelkie tego rodzaju handlow i zw ykłe. 
X ię g a i’i i ia  jak  przedtem , stara się ciągle odpowiedzieć 
w szelkim  wymaganiom Publiczności.

d o m g h murowany z przy'
!’ zwoitem mieszkaniem, dla jednej lu b y

Op'rnrlom. rui-,#________ dwóch Familji, wraz z Ogrodem, po-f
Oszukiwanym jest do nabycia. Adres uprasza się% 
^złożyć w Kancellaji Hotelu Słowiańskiego, przy^ 
pilicy Podwal. _ _ ^  ^ £



•.HtaL H m  B B  I  :
przy ulicy Orlej Nr 800, w domu Wgo Lipińskiego, nadszedł świeży Transport

ręcznego szycia, w różnych gatunkach i podług najświeższych fasonów,

M Ę Z K I C H  i D A M S K I C H ,
które sprzedają się Tuzinami lub częściowo, Sztuka od Rs. 3 Kop. 15 do Rs. 4 Kop. 50. „

Przytem otrzymał powyższy Zakład nowo nadeszłe K.OSKUŁ1E EDuias«li i«‘ Haftowane z W eby Holenderskiej, 
oraz Damskie Nocne z Weby Szlązkiej, po bardzo przystępnych dotąd niepraktykowanych cenach.

Skład Owoców Europejskie
przy ulicy Rymarskiej, pod Nr 742 exystujący, g  

Ma honor donieść Szanownej Publiczności, iż ma dog  
^sprzedania sto Brr/.eh Onoeowyeli, które dla® 
|b raku  miejsca po cenach najprzystępniejszych sprzedaje.g 
|Przytem  nadmienia, że otrgymał transport sliweKg 
^WęKierskirh rukroitycli, i takowe funt od 17^ 
Sdo 20 groszy sprzedaje.  S

W dniu 22 Lutego, jadąc ulicami: Dziką, Nalewki i Długą, 
d° Hotelu Polskiego, zgubioną lub uronioną została w doroż
ce t V o a l k a  czarna koronkowa w muszki, ze szlakiem nao
koło, fasonu okrągłego; łaskawy znalazca raczy odnieść pod 
Nr 8 lub 9, do Hotelu Drezdeńskiego, za nagrodą Rs. 3.

.
}  Garson przybyły z Austrji, C
\  mówiący językami Polskim i Niemieckim, mający J" 
i  lat około 24, kawaler, życzy sobie odpowiedniego ^  
g  miejsca, do wyjazdu, w Cesarstwo Rossyjskie lub \  
^  do innych Państw Europy. Wiadomość przy ulicy #  
^  Nowy-Swiat pod Nr 1250 (55), na 2m piętrze od ^  

frontu drzwi na prawo, u Lokaja. \

Do powiększenia Zakładu Fabrycznego, w jednem miejscu 
w Warszawie od lat pięćdziesięciu exystujacego, najlepszem 
powodzeniem cieszącego się, którego wyroby nie podlegają, 
zmiennej modzie i żadnej stracie, owszem przynoszą znako
mite korzyści po sto od s ta ; żądany jest W s p ó l n i k  
z kapitałem najmniej 450 Rs., chociażby .nie był wcale fa
chowym, gdyż Właściciel tego Zakładu jes t bardzo reputo- 
wanym i mówi pięcioma językami. W ten Zakład może być 
włożony przez Wspólnika daleko znaczniejszy kapitał. — 
■Zgłaszający się raczy łaskawie swojo^oświadczonie oznaczyć 
lit: L. L. Nrem 47 i adresować I V n n c o ,  Krakowskie- 
Przedmieście Nr 369, w Składzie Obić Papierowych.

H H H B B 1*  Potrzebne są dwa !P © M IE S K B ł.A 5 n iA ^
N i p ® ?  na parterze lub na lszem piętrze; jedno zło-Ł- 
Nżone z 2ch Pokoi i Przedpokoju, oraz Kuchni, Góry, Pi-j 
©wnicy i Drwalni; a drugie z jednego obszernego Pokoju 
Sji Przedpokoju, na tymże samym piętrze jak  pierwsze,_to| 
S jes t rzędem lub na przeciwko, od następującego i Kwie- 
ffltnia lub od Śgo Jana, przy ulicach: Muranów, Nalewki, 
SgŚto-Jerskiej, Zakroczymskiej, Nowe-Miasto, Freta, Podwa- 
jjlle, Długiej, Przejazd, Leszno, przed Kościołem XX. K ar- 
Bmelitów, Senatorskiej, Rymarskiej, po całej lewej stronic 
^m iasta Warszawy, bliżej ku Krasińskiemu Ogrodowi; z wa 

irunkiem: ażeby nie drożej jak  1,500 złp. rocznie koszto-| 
Wało. Wiadomość o tem powziąść można przy ulicy Na-, 
lewki, w domu pod Nr 2242 lit: M, na 2giem piętrze poj 
lewej stronie, u Służącej Rozalji. Ktoby zaś ze stronnych, 
ludzi, lub z jakiego Kantoru Stręczeń takie pomieszkanie^ 
Iwynalazł, dostanie komissowego lub nagrody 3 Rs.

jwOy U Fabrykanta Fortepjanów Biernackiego, przy
w||p|peś«$ ulicy Długiej, w domu Potkańskie zwanym, jes t 

<1° sprzedania za umiarkowaną cenę F O K V E -  
'P«J A IV mało używany, z jednej z pierwszych 

Fabryk Warszawskich. Tamże jes t F O K T E P J A N  o Cu 
oktawach do wynajęcia.

5 S -o S  :: gjg  W  domu Targowym, pod Nr 1315, przy ulicy N o w y -\ 
ASwiat, Sułkowskie zwanym, są do najęcia każdego czasu #  
( S K L E P I  w Targu, na rozmaite wiktuały; najeden%  
llzaś S R Ł E P  w bramie , pożądany byłby H andlujący^ 
\D rob iem  i Zwierzyną, który dla braku tychże a rtyku -jf 
Jłów , miałby pewne i korzystne odbycie. — W  tymże do-%. 
\ m u  od Wielkiej-Nocy r. b . , jes t do najęcia L O H A Ł #  
|n a  Kawiarnię, obok Ja te k , exystującą od lat kil-w 

\k u n a s tu . Wiadomość u Właścicielki domu. g

o Mając sobie za obowiązek donieść Sz: Publiczności, iż f 
Strudnię się specjalnie Operowaniem ÓiSciNlión ) 
q czyli Nagniotków, jak  niemniej leczeniem wrośnię- 
5 tych Paznokci, bez. użycia ostrych narzędzi lub wyrywa-C 
pnia onycliże, unikając wszelkich bolesnych operacji, a to j  
Dpodług własnego sposobu, a wciągu mojej praktyki da-C 
Swszy dowody nieomylnego skutku, zasłużyłem na zupełne?) 
5zaufanie Publiczności, polegam na tejże opinji w zupełności. O 
S Również przepraszam Osoby które po kilkanaście razy^ 
Jnie zastały mnie w domu, żądając mojej usługi naraziły 5 
)Się na fatygę, iż odtąd postanowiłem nikogo nie narazić? 
Ji w godzinach właściwych można mnie zastać, t. j. od go-S 
j dżiny 12ej z południa do 4ej. Zaś z dniem 8ym KwietniaS 
jr . b. urządzony zostanie Salonik do tejże operacji.— S 
^Mieszkam przy ulicy Krak:-Przedm:, w domu PP. Wizytek!? 
)N r3 9 l (.32).—■ Starszy Felczer, M a x :  B o g u s ł a w s k i ,  f

Kordjał Pepsiny
przygotowany przez PP. Grimault et Comp. Aptekarzy 

w Paryżu, 
nowe odkrycie Dra Corvisart,

Nadwornego Lekarza Cesarza Francuzów.
_ Pepsina jes t sokiem gastrycznym, czyli żywiołem trawie

nia oczyszczonym, który natura sama w żołądku zwierząt 
płodzi i wydaje, dla spowodowania i odbycia funkcji tra 
wienia. Brak jej w żołądku sprawia ociężałość, senność, 
brak apetytu, flegmę, ból głowy, boleści żołądka, zapalenia 
i nabrzmienie kiszek, odbijanie, wymioty po jedzeniu, na
brzmienie błon śluzowych, utratę sił i ogólną niemoc. Kor
djał ten najsilniej działa kiedy idzie o wzmocnienie zwątlo- 
nego żołądka i zapobieżenie niknieniu organizmu, po zło
śliwych gorączkach: zgniłej i tyfoidalnej, przeciw wymiotom 
kobiet w stanie ciąży.

Środek ten upoważniony został przez Paryzką Akademję 
Medyczną.

Skład Główny znajduje się w Głównych A p t e k a c h  Króle
stwa; w Wilnie u P. Chróścickiego; we Lwowie u P. Kucher 
pod Srebrnym Orłem, i w Krakowie u Molędzińskdego pod 
Barankiem. ( ')
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I WYROBOW METALOWYCH,
F. TlIFBiliF.

k p i - z y  u l i c y  \ r i i v j - Ś n i a (  p o c i  P r e i s a  1 3 4 8 .
W  F a b ry c e  m ojej, m ożna d ostać  S&EE.J1 S W Ł A K A E G O , czyli Jtak  zw anej 1 V A I T 1 ,  k tó ry  dop iero  J 

Iw ty ch  d n iach  n ad sz e d ł z zag ran icy  w znacznym  "transporcie, na jlep ie j oczyszczony i n iew ydający  ta k  m ocnego o d o ru ,/ 
j^a p rzy tem  je s t  bezp ieczny , gdyż bez  k n o ta  w cale się n ie  zapali.

F O S S E S S .I A  fab ryczna, p rzy  u licy  Ż< 
po ło żo n a , p rzesz ło  24,500 ło k c i kw adratow ych®  
m ająca , z dużym  fro n te tn  do budow y, je s t  doi" 
sp rzed a n ia . W iadom ość u  R ządcy  p a ła c u  K r a - |

ig siiisk ich  n a  K rak o w sk iem -P rzedm ieściu .

S I 4 Ł E P  do o d stą p ie n ia  k ażd eg o  czasu , z ca łem  kom - 
p le tn em  U rząd zen iem  S klepow em , sk ła d a jącem  się z S za f i 
K o n tu a ru , jesionow ych, p rz y  je d n e j z p ry n cy p a ln y ch  ulic, 
z a  b ard zo  p rz y s tę p n ą  cenę. W iad o m o ść  p rzy  u licy  R y m a r
sk ie j pod  N r  737, w dom u H eu rich a , obok  K om m issjI S k a r 
bu, u K raw ca  K ośció łka .

SDMIA Rs. 15,000 |
żą d a n ą  j e s t  n a  p ierw szy  N u m e r h y p o tek i d o - »  
m u p rzy  u licy  p ierw szo -rzędnej w W arszaw ie , | |  

g lb e z  p o śred n ic tw a  osób trzec ich . W iadom ość w H a n d lu i t  
iw g o  K ijas . 1

*  *  *  4 - *  0 - . *
P o d  N r  2725  p rzy  u licy  B row arnej, je s t  do w ynajęcia  

M I E S K H - A A I E  sk ła d a ją c e  się z 2 ch P oko i, K uchn i, 
o raz  K o m ó rk i i Piw nicy. To M ieszk an ie  z d a tn e  m oże być 
n a  K aw iarn ię  albo  Szynk. T am że  je s t  pew na ilość 54.A - 
M I E A I  do sp rzed a n ia . W iadom ość p rz y  u licy  B ed n arsk ie j 
p o d  N r  2678B, u  W . M ath ia .

F O B 5 'g 'E l* J  A A  P alisan d ro w y  o siedm iu 
ok taw ach , F a b ry k i K ra la , ograny , lecz p raw ie 
now y, z m ocnym  i przy jem nym  g łosem , je s t  do 
sp rz e d a n ia  w dom u N r 543 p rzy  u licy  D ługiej, 

w m ieszkan iu  gdzie S tró ż  w skaże.

J e s t  do sp rzed a n ia  p ięknej ra ssy  g n ia d y V  
cz te ro -le tn i © G I E R E K . ,  po  R a m s to - ^  
n ie , celnym  ogierze W illanow skim , k rw i»  

m — — —  czystej, pochodzącym  po R ed g arze . W ia -C  
\ d o m o ś ć  w D ru k a rn i K u r je ra  W arszaw sk iego .

Lokal, z łożony  z 6ciu P oko i, P rz ed p o k o ju , K uchni, 
D rw aln i, P iw nicy  i G óry  w spólnej, n a  lm  p ię trz e  od fro n tu , 
z B a lkonem , j e s t  z a ra z  do w ynajęcia. T am że  je d e n  Pokój 
K aw ale rsk i n a  p a r te rz e , d rug i n a  le m  p ię trze , obadw a od 
fron tu , do n a jęc ia  od W ielk ie j-N ocy . W iadom ość w tym że 
dom u p rzy  u licy  T w ard e j N r  1098, n a  d rug iem  p ię trz e , w prost 
B udn ika .

f . f  ' f  0  0 0 0  0
* f lb Z I3  Przy ulicy Długiej pod1 

556, są różne LOKALE do Wy-]
najęcia. Wiadomość u Rządcy domu.;

W domu S r  1127 p rzy  u licy  Ż e lazn e j po łożonym , je s  
|d o  w y n ajęc ia  Eokal, obecn ie  zajm ow any  p rzez  B iuro®  
gP o w ia tu  W arszaw sk ieg o , sk ła d a ją c y  się z 15tu P ok o i,®  
>,z k tó ry ch  l o j e s t  n a  p a r te rz e , a  5 n a  lm  p ię trze , do te -“ " 
|g o  są  ta k ż e  K u c h n ie ,’ P rz e d p o k o je , 2 S ta jn ie , 2 W ozo-®  
Iw n ie , e tc. L o k a l  te n  w yn aję ty  b y ć  m o ż e  ra z e m  lub  po-®  
fd z ie lo n y  n a  m nie jsze  lo k a le , od Śgo J a n a  r . b. W iad o - |g  
Inność w  C u k ie rn i P a n a  B . V in c e n ti, p rz y  zb iegu  u lic  M io-®  
|d o w e j i D ług ie j.

Do Składu Towarów Kolonjalnych 
łkosa  h b ip e c k ie g o ,

nadszedł znaczny transport

STEARYNOWYCH,
które sprzedaje funt po złp. 2 gr: 2. 0

Z a w i a d o m i e n i e . — S k l e p  w dom u nowo w ym uro
w anym , p rzy  Z ie lonym  P la c u , od W ie lk ie j-N o cy  do w y n a
ję c ia .— w dobrym  sta n ie  do sp rz e d a n ia . - O g r o 
d n i k  .jest p o trzeb n y . Ż ąd a ją c e  osoby  teg o ż  , b liższą  w ia
dom ość pow ziąść m ogą w S k ład z ie  W in  p rz y  u licy  M a r
szałkow sk ie j N r  1403.

S T O K F I S S E
w Handlu Franciszka Rozm anith

przy ulicy Długiej, w Hotelu Polskim.
«STBiGi o s ii:vii*k ii :.

w yborow e, codzień  św ieże, n ad ch o d zą  
do H andlu Anton: Stępkowskiego

p rzy  u licy  W ierzbow ej N r  473  C.

OSTBYGI w yborow e, n ad ch o d zą  codzien 
n ie  do S k ła d u  W in  II■ E. Śtrukczyóskle-

f s s s s s * ®  p rzy  u licy  M iodowej pod  Nr 4 8 2 , wprost
■ M M  Kościoła OO. Kapucynów.

O s t r y g i  św ion , nadchodzą codziennie do Hi»‘ 
dlu Win 1 Towarów Kolonj&inych RajtarikiefO) 
(dawniej Gont), przy rogi nllcy DaniłowlezoW 
•klej 1 Senatorakiej.

©  o  »  s a  v  i  
BolHiyóaUe i Oitendikle,
wyborowa, nadchodzą codziad świeża 

do Handls J ó z e f a  H o e b r  ,  
w saachn Teatralnym sod Nr 474.

S T O K F I S Z  w ybornie p rz y rz ąd zan y , co
d z ien n ie  p rzez  ca ły  P o st, w H an d lu  W in  H. E; 
S t r u k c z y ń s k i c s o ,  p rzy  u licy  Miodowe] 
p o d  N r 482, w prost K ościo ła  0 0 .  K apucynów

W  Drukarni Kurjęrs W arszawskiego.— Za pozwoleniem Cenzury Rządowej.

«


